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Łagranica . 


Ostatnie wypadki polityczne w Euro 
pie przyczyniły się w niemałym stop: 
niu do podniesienia się temperatury na 
strojów antyczeskich na Słowaczyżnie, 
wyrażających się w przeróżnych for. 
mach, od legalnego wystąpienia na te: 
renie sejmu praskiego począwszy do 
wystąpień sprzecznych z ustawą o o» 
chronie republiki i z kodeksem kar: 
nym. Akcja stronnictwa ks. Hlinki, 
zmierzającej do uzyskania autonomii 

la Słowaczyzny, zyskuje na sile į zda 
je się ogarniać całe społeczeństwo sło: 
wackie. Dążenia pewnych czeskich 
czynników politycznych w kierunku 
skonsolidowania narodu czeskiego i 
słowackiego w obliczu groźnych wy: 
padków politycznych w kierunku 
skonsolidowania narodu czeskiego i 
słowackiego w obliczu grożnych wypa 
dków politycznych w Niemczech i 
Austrii, nawoływania do skupienia sił, 
do stworzenia ogólnosnarodowego rzą 
du przy współudziale Słowaków, nie 
odniosły zamierzonego skutku. Co 
więcej okoliczność tę Słowacy pragną 
wyzyskać i zmusić rząd praski do u: 
stępstwa w myśl swych żądań. Jak da» 
lece sięga nieugiętość Słowaków, świad 
czy wystąpienie dr. dr. Tiso, posła z 
obozu ks, Hliaki, który w przemówie: 
niu swym w sejmie praskim zagroził 
wręcz, że jeżeli Praga będzie zwlekała 
z zaprowadzeniem samorządu na Sło 
waczyżnie, to obóz zwolenników samo 
rządu słowackiego jest gotów szukać 
pomocy nawet za granicą, Oświadcze- 
nie to wywołało zrozumiałe oburzenie 
w czeskiej prasie, a „Czeske Słovo' za: 
znacza, że mowa posła ks. dr. Tiso, by 
łego dwukrotnego ministra z ramienia 
stronnictwa ludowców, robiła wrażeż 
nie mowy jakiegoś „henleinowca', a 
nie Słowaka. 


Równocześnie czeska prasa notuje z 
niemniejszym oburzeniem, że zdarzają 
się wypadki, iż przedstawiciele Słowa» 
ków, głoszący dotychczas” orientację 
czechofilską, występuje rawnie z pos 
gróżkami pod adresem Czechów. Wy: 
padek taki zaszedł w czeskim stronni: 
ctwie narodowych socjalistów, którego 
sekretarz L. Chudovsky, z pochodze: 
nia Słowak, wyraził się na publicznym 
zebraniu słowackim, iż Czechów nale: 
ży wypędzić ze Słowaczyzny, podbu: 
rzajac tym samym zebranych do wy: 
stąpień antyczeskich, Sekretarz zaś 
stronnictwa ks. Hlinki, Jan Kocjan, zo 
stał skazany na dwa miesiące więzienia 
na podstawie ustawy o ochronie repu= 
bliki za podobne wystąpienie na pu» 
blicznym wiecu słowackim. Podobny 
los spotkał drugiego z rzędu sekreta: 
rza stronnictwa ks. Hlinki, Michała 
Brankowicza, który został skazany na 
trzy miesiące więzienia za podburza: 
nie ludności słowackiej przeciwko Cze 
chom. 


Nastrój zaś wśród ludności słowace 
kiej jest tego rodzaju, że wystarczy jas 
kiš drobny wypadek, nie mający po 
prawdzie nic wspólnego z akcją anty» 
czeską, by urósł on w jej oczach do 
zdarzenia o wybitnym znaczeniu poli: 
tycznym, podsycając jeszcze bardziej 
niechęć, jaką żywi lud słowacki do 
Czechów. Wypadek taki zaszedł w 
Breznie pod Hronem na Słowaczyźnie. 
gdzie z tamtejszego garnizonu wojsko 
wego zdszerterowali dwaj żołnierze na 
rodowości słowackiej, zabierając z so» 
bą broń i amunicję. Zarządzony pościg 
za nimi w kierunku pobliskiej granicy 
węgierskiej zdołał ich dopędzić i otc- 
czyć licznie skonsygnowaną żandarine 


i Rękopisów nadesłanych nie zwraca się. 


Rząd premiera Daladier. 


Paryż. 11. 4, (PAT). Premier Dala- 
dier utworzył nowy rząd. 

O godz. 14.45 członkowie nowego 
rządu udali się do pałacu prezydenta 
republiki. Oficjalna lista nowego rzą: 
du przedstawia się w sposób następu: 
jacy: 

Prezes rady ministrów i min. obro. 
ny narodowej — Daladier, 

Wicepremier i min. koordynacji 
przy prezydium rady ministrów — 
Chautemps. 

Gospodarstwo narodowe Ray: 
mond Patenetre; min sprawiedliwośgi 
— Paul Reynaud; min. spr. wewn. — 
Albert Sarraut. min. spr. zagr, — Ge- 


OFIARY HURAGANU I POWO. 
DZI. 


Waszyngton, 
komunikatu ogłoszonego przez Czet: 
wony Krzyż, liczba rannych w czasie 
katastrofy żywiołowej w ubiegłym ty: 
godniu w zachodnich i południowozsza: 
chodnich stanach wynosi 612. 


11. 4. (PAT.) Wedlug | 


orges Bonnet; finanse Marchan- 
deau; roboty publ. — Frossard; min 
pracy — Ramadier; min. rolnictwa 
Guy Lachambre; marynarka woj. 
Campinchi; kolonie — Georges Man. 
del; oświata — Jean Zay; emerytury 
— Champetier de Ribes; rolnictwo — 
Queillo; handel — Gentin; min. poczt 
i telegrafów — Jules Julien; marynarka 
handlowa — de Chappedelaine; zdro: 
wie publiczne — Marc Rucart. 


Ceny ogłeszań: 


Za 1 wiersz milimetr. (@ja cm. szer.) w zwykłych ogłoszeniach 
gr. 38, w nadesłanem | w nekrologach ar. SQ. w krenica, repo 
tuar, azia? gospodarczy 

kiem na pierwszej stronie zł. 1*—. Tabelaryczne o 08 pre. 

tej. Za jedno stowe w drobnych ogłoszeniach gr. ©, kupao 
I sprzedaż słowo 
prywatne słowo gr. 
Z zastrzeżewiam mMiejci 06 pre. Zagraniczne o BE pre. drotej, 


aski w t r. pod nagłów= 
p: Sr. Ta, ja 


gr. TR, matrymonialne, korszpondencja 
88, din poszukujących pracy gr. 


Rada Naczelna 0. Z. N. 


Warszawa. 11. 4. (PAT.) Szef Obozu 


Zjednoczenia Narodowego powołał 
79 członków Obozu do Rady Naczel: 
nej Obozu Zjednoczenia Narodowego. 
Ze Lwowa powołani zostali: Fischer 
Adam, prof. U. J. K. we Lwowie, prze 
wod. Rady Sekr. Porozum. Polsk. orga 
niz. społecznej, dr. Stahl Zdzisław, dos 
cent U. J. K., ks. Szydelski Szczepan, 
prof. U. J. K. i dr. Wojciechowski Bro 
nisław, poseł na Sejm, prez. Okr. Zw, 
Legionistów 


Plebiscyt w Wielkiej Rzeszy. 


99-54 procent głosów padło za „Anschiussem”. 


Wiedeń, 11. 4. (PAT.) Dzień plebi- | 


scytu upłynął w Wiedniu i w Austrii 
spokojnie. 

Berlin, 11. 4 (PAT.) Kanclerz Hitler 
powracając z Wiednia, natychmiast 
po przybyciu na dworzec Anhałcki, 
złożył swą kartkę plebiscytowa w biu» 
rze wyborczym, zainstalowanym na 
dworcu. 


Hoover o zmilitaryzowanej Europie. 


Nowy Jork, 11. 4. (PAT.) B. prezy: 
dent Herbert Hoover, powróciwszy z 
kilkotygodniowej podróży po Europie 
w wywiadzie, udzielonym prasie no: 


wojorskiej oświadczył m. in., co nastę: 
puje: 
„Podczas podróży mojej odwiedzi: 


łem czternaście państw europejskich i 
znalazłem raczej ducha defenzywy niż 
ofenzywy. Żadne z tych państw nie 
jest gotowe do militarnych kroków za» 
czepnych. 

Wielki rozwój środków obronnych 
w ostatnich dwudziestu latach. ogrome 
nie utrudnia wszelką ofenzywę... Neu: 
tralność posiada w sobie nie mniej dy- 
OOO E a M A Z >" ||| L 


rią. Dezerterzy ci ostrzeliwali się przez 
dłuższy czas, poczem jeden z nich pod 
dał się, drugi zaś schronił się do siana, 
skąd dalej się ostrzeliwat. W końcu zo 
stał zastrzelony z karabinu maszynoż 
wego. 

Wypadek ów wywołał niezwykle 
wrażenie wśród ludności słowackiej 
która ucieczkę żołnierzy słowackich i 
ostrzeliwanie czeskich zandarmów u: 
waża za protest przeciwko rządom cze 
skim i traktuje to jako zapowiedź 
zbrojnego buntu Słowaków. Z drugiej 
strony zaś nastroje te mocno zaniepo: 
koiły władze czeskie, które obecnie 
wzmacniają wszystkie posterunki żane 
darmerii i straży granicznej na Słowa» 
czyźnie. 

Czeska propaganda zagraniczna twiere 
dzi wprawdzie, że Słowacy prócz nie: 
wielu jednostek są zadowoleni ze swe: 
go położenia politycznego, że przewa» 
żająca większość społeczeństwa słowa» 
"Ef nie ma nic wspólnego z akcją 

ks. Hlinki, Na dowód przytacza, że z 
okazji 60<lecia ministra Hodży liczne 
miasta i gminy wiejskie na Słowaczyź: 
nie nadawają mu obywatelstwo honos 
rowe, chcąc w ten sposób uczcić swego 
rodaka:ministra i zaakcentować lojal- 
ność Słowaczyzny w stosunku do rzą- 
du praskiego. Tymczasem — iak dono 
si „Slovak“, organ ks. Hlinki — manie 
festacje te są inspirowane z zewnątrz. 
Na dowód przytacza poufny okólnik 
rządowy, w którym poleca się poszcze 
gólnym sekretarzom gmin wiejskich i 
miast na Słowaczyźnie, by użyli wszel= 


namiki niż wojna. Nikt dziś przewi» 
dzieć nie może, co przyszłość przynie» 
sie i jakiej taktyki wymagać będzie u» 
trzymanie neutralności. Mimo to, nie 
sądzę, że utrzymanie pokoju jest nic 
możliwe. Konieczne jest znalezienie no 
wej równowagi sił w Europie. 

Mam wrażenie, że obecne zbrojenia 
oznaczają przede wszystkim ustano wit 
nie nowej równowagi sił"... 

Zdaniem Hoovera, 

militaryzacja, oraz tendencja do sa- 

mowystarczalności, oparte na Śr: 

bowaniu taryf celnych, są główny 

mi przyczynami gospodarczych 

niedomagań Europy. 


kiego wpływu w kierunku przeforsp: 
wania na zebraniach wydziałów gmin: 
nych uchwały nadania min. Hodży oz 
bywatelstwa honorowego. W okólni: 
kach tych, podpisanych przez dotyczą 
cych starostów, jest wyrażone życzenie 
i pouczenie, że byłoby dobrze widzia: 
nym wysłanie do min. Hodży depeszy 
hołdowniczej, 


Czeski organ „Naszinec”. omawia: 
jąc ową akcję czeskich starostów na 
S.owaczyźnie, oburza się, określając ją 
dyskredytowaniem obywatelstwa ho» 
norowego i potępiając tego rodzaju 
metody okłainywania czeskiego społes 
czeństwa. Prasa słowacka dodaje, że 
akcja ta dyskredytuje nietylko god: 


ność obywatelstwa honorowego, lecz 
przede wszystkim dyskredytuje sa 
mych Czechów i ich rzekomy demo: 
kratyzm. 


W związku z powyższym podaje 
„Poledni List*, że w Munkaczu doszło 
do przykrego zajścia, gdyż podczas 
głosowania nad narzuconą uchwałą na: 
«PA obywatelstwa honorowego min. 
Hodży członkowie rady miejskiej na: 
rodowości węgierskiej _demonstracyj: 
nie opuścili salę obrad. 


Prasa słowacka twierdzi, że mimo tcy 
niezręcznie zaaranżowanej - komedii, 
mającej świadczyć za granicą o rzeko* 
mym  pogodzeniu się. Słowaków ze 
swym położeniem politycznym, Słowa 
cy będą nadal walczyć o Swoje prawa 
i przekonywać zagranicę, że dzieje się 
im krzyda, (km). 


Kardynał Innitzer oddał głos o go 
dzinie 7.15 rano w lokalu plebiscytos 
wym, mieszczącym się koło klasztoru 
OO. Dominikanów. 

Wiedeń, 11. 4. (PAT.) Dziś o godzi: 
nie 23.15 w wypełnionej po brzegi pu: 
blicznością sali Konzerthausu namiest: 
nik Rzeszy w Austrii Seyss Inquart o 
głosił rezultat plebiscytu w poszczegól 
nych krajach związkowych dawnej 
Austrii, 


Wiedeń — 1.219,329 głosów „tak” i 
4.939 głosów „nie“. Należy zauważy;, 
że Czesi, głosujący w Wiedniu, skła: 
dali głosy w osobnych lokalach i na 
ich żądanie na kartkach o odmiennych 
barwach. ‘Czesi złożyli 23.200 glosow 
„tak“ i 31 głosów „nie“, 


Dolna Austria — 986.196 „tak“ i 
1.453 „nie“. 
Górna Austria — 574.121 „tak“ i 


440 „nie“, 

Salzburg — 154.642 „tak“ i 458 „nie“, 

Styria — 621.490 „tak” i 831 „nie“. 

Burgenland — 168.586 „tak* i 171 
„nie“, 

Tyrol — 212.851 „tak“ i 1.218 „nie“. 

Vorarlberg — 91.905 „tak“ i 1.275 
„nie“, 

Karyntia — 
„nie“. 

Żołnierze armii austriackiej, którzy 
brali udział w plebiscycie, złożyli 
53.872 głosów „tak“ i 66 głosów „nis“. 

Po przemówieniu namiestnika Seyss= 
Inquarta, Gauleiter Buerckel zamelido: 
wał ostateczny wynik głosowania kan: 
clerzowi Hitłerowi, podając globalne 
wyniki; na 4.284.795 uprawnionych do 
głosowania, złożono 4.273.884 głosy 
„tak“ czyli 99,75 procent. 

Kanclerz Hitler, po wysłuchaniu mel 
dunku Gauleitera Buerckla, w krót- 
kim przemówieniu oświadczył, że wys 
nik głosowania przeszedł wszelkie je: 
go oczekiwania, a dzień plebiscytu jest 
najdumniejszym jego przeżyciem. 

Berlin. 11. 4. (PAT.) Niem. Biuro 
informacyjne ogłosiło o godz. 2 nad 
ranem następujące ostateczne wyniki 
głosowania (łącznie z austriackimi waj 
skowymi): 

uprawnionych do głosowania osób 
49.546.950, głosowało 49.316.791, czyli 
99.55 proc. Głosów „tak“ oddano 
48.789.269, czyli 99.08 proc. Głosów 
„nie“ — 452.180, czyli 0,917 proc., gło 
sów nieważnych oddano 75.342. 

Tymczasowe oficjalne wyniki głoso: 
wania na terytorium Austrii: uprawnio 
nych 4.300.377, głosujących 4.287. 5i, 
głosów „tak“ 4.270. 517, głosów „nit“ 
11.263, nieważnych 5.651. 
NALEŻENIE DO T.S. L. I WSPIE- 
RANIE MATERIALNE JEGO CE: 
LÓW, TO DOBRZE SPEŁNIONY 

OBOWIĄZEK OBYWATELSKI! 


238.720 „tak“ i 407 
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TEATR WEEKI, 
Poniedziałek godz. 19.30 „Rose Marie", 
Worek godz. 19.30 „Rose Marie". 
Środa godz. 19,30 „Rose Marie". 


TEATR ROZMAITOŚCI. 

Poniedziałek godz. 19.30 „Małżeństwo ja: 
kich mało". 

Wtorek godz. 19.30 „Małżeństwo jakich 
mało". 

Środa godz. 19.30 „Małżeństwo jakich 
mało". 


KINOTEATRY. 
APOLLO: „W cztery oczy“. 
BAŁTYK: „Więzień królewski”. 
CASINO: „Pani Walewska". 
CHIMERA: „Wesoły włóczęga”, 
EUROPA: „Perły korony". 
KOPERNIK: „Ślepy zaułek”. 
MARYSIENKA: „Tajemnicze promienie" 
i „Samotny dom”, 
METRO: „Don Bosco“. 
MUZA: „Kiedy jesteś zakochana”. 
PAŁACE: „Manewry huzarskie". 
PAX: „Golgota”, 
RAJ: „Gwiazda Riwiery". 
RIALTO: „Nieusprawiedłiwiona 


1a”. 
STYLOWY: „Huragan“ i rewia. 

ŚWIT. „Oskarżona* oraz „100 pociech". 
TON: „Miasto w płomieniach" oraz 
„Król Galahad", 

UCJECHA: „Dzikie ścieżki“ i rewia. 


— „Rose Marie“ dziś, jutro i w Śro: 
dę wieczorem w znakomitej obsadzie 
głównych partii i ról: Ankwicz-Szyikowska 
Kaupe, Stadnikówna, Bielicka, Borowy, 
Kuligowski, Mierzejewski,  Nieprzewski 
Więckowski, Zintel, urozmaiconej licznym 
popisami tanecznymi świetnej pary baleto- 
wej M. Kołpikówny i E. Paplińskiego, w 
reżyserii F. Kuligowskizgo, w opracowaniu 
muzycznym J. Munda, w malowniczej i e- 
fektownej oprawie  dekoracyjnokostiumo» 
wej M. Różańskiego. Abon 19. 

— „Małżeństwo jakich mało“ arcys 
wesoła, lekka komedia Wł Fodora, wy» 
pełni repertuar Teatru Rozm. przez wszyst= 
kie trzy dni dziś, jutro 1 w środę wieczo: 
rem, Ostatnie przed świętami, w doskonałej 
aktorskiej obsadzie: Mazarekówna, Pasz» 
kowska, Kruszelnicka, Pitołajówna, Raws 
ska, Guttner Kalinowski, _ Przystawski, 
Szłetyński, Szymański w reżyserii H, Szle- 
tyńskiego. Abon. 18. 

— „Lekkomyślna siostra“ najlepsza komes 
dia znakomitego pisarza Włodzimierza 
Perzyńskiego w realizacji scenicznej reżys 
sera Karola Borowskiego będzie najbliższą 
premierą Teatru Rozm., — „Zawsze wiers 
ny”, sztuka H. Zbierzchowskiego, premierą 
Teatru W., nad których przygotowaniem 
pracuje zespół teatrów. 

— X. koncert symfoniczny Filharmonii 
lwowskiej w Teatrze Wielkim odbędzie się 
w okresie poświątecznym 19-go kwietnia 
wieczorem pod dyrekcją dra Kurta Pahlena, 


KOMUNIKATY. 


— Komenda lwowskiego Koła  Belinia- 
ków zawiadamia, że w dniu 20 marca br. od 
było się walne zebranie Koła, na którym wv 
brano nowy zarząd. Miesięczne zebrania 
Koła odbywają się zawsze w pierwszy piy 
tek każdego miesiąca o godz, l8.tej w bus 
dynku Zw. Legionistów przy ul. Jabionow» 
skich 11,  Wszelką korespondencję należy 
kierować na ręce sekretarza ul. Kordeckiega 
Ś RW BZ 

— Związek Polskich Inżynierów Budoe 
wlanych Oddział Lwowski (Sekcja Inżynie: 
rów Budowlanych i Drogowych Polskiego 
Towarzystwa Politechnicznego) zawiadamia, 
że we wtorek, 12 bm. o godz. 18,30 w lo» 
kalu PTP., ul. Zimorowicza 9 odbędzie się 
herbatka towarzyska, na której nastąpi dal. 
szy ciąg dyskusji na temat „Czem nasz in- 
żynier budowy jest, a czem być powinien". 
Zagai ponownie prof. inż. Emil Bratro. 

— Liga Ochrony Zwierząt we Lwowie, 
ul. Zyblikiewicza 5a przypomina wszystkim 
miłośnikom zwierząt, że „Przychodnią wes 
terynaryjna dla małych zwierząt“ czynną 
jest codziennic od 18—19 godz, gdzie za 
niską opłatą lekarze przeprowadzają bada: 
nia chorych zwierząt, wykonują wskazane 
zabiegi operacyjne, oraz udzielają porad 
leczniczo „ hodowlanych 


KRONIKA MIEJSKA. 


Śmierć na dworcu kolejowym. Wczoraj 
popołudniu na dworcu kolejowym we Lwo; 
wie w pociągu pospiesznym, mającym odejść 
w kierunku Krakowa, zmarł nagle S:letni 
Kazimierz Rucki, którego ojciec wiózł ze 
szpitala do domu do wsi Niebylec, pow. 
Rzeszów, Na polecenie lekarza dzielnicowe- 
gc zwłoki denata odstawiono do Instytutu 
medycyny sądowej. 

Upadek pijaka do Pełtwi. Wczoraj popos 

iu 24-letni robotnik Józef Musijowski 
(Gospodarska 16) w Zamarstynowie, będąc 
w stanie pijanym, obok mostu przy ul. Za, 
marstynowskiej, wpadł do Pełtwi, wskutek 
czego doznał ogólnego potłuczenia. Pogoto» 
wie ratunkowe odwiozło go do szpitala. 


——— 


godzi: 


t 
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Okregowe zgromadzenie delegatów 
Związku Legionistów Polskich we Lwowie. 


Lwów, 11. 4. W dniu wczoraj: 
szym odbyło się Nadzwyczajne Okrę: 
gowe Zgromadzenie Delegatów Związ 
ku Legionistów Polskich, przy udziale 
około 100 osób, pod przewodnictwem 
prezesa Okręgu pos. dr Bronisława 
Wojciechowskiego. Pos, Wojciechow: 
ski zagajając zebranie, powitał wojewo 
dą lwowskiego Alfreda Biłyka, oraz 
przedstawicieli wojska į władz. 

Następnie przewodnictwo objął płk. 
Nowak, a pos. dr Wojciechowski wy: 
głosił referat o obecnych zadaniach l.e 
gionistów i Peowiaków w realizacji 
programu Obozu Zjednoczenia Naros 
dowego. 

Z kolei na zaproszenie przewodni: 
czące, zabrał głos p. wojewoda lwow- 
ski Alfred Biłyk, który w krótkim 
przemówieniu wyraził swój pogląd ja- 
ko kolega Legionista na istotę obec- 
nych prądów, przenikających spole- 
czeństwo polskie, w którym Legioniści 
i Peowiacy mają jeszcze doniosłą rcię 
do spełnienia Pan wojewoda wskazał 
na zaniedbania w pracy politycznej mi 
nionego okresu i zachęcił zebranych, 
ażeby ze zdwojonym wysiłkiem nadro: 
bili to, co nie zostało wykonane po» 
przednio. 


Żądamy 


Szczególną uwagę zwrócił p. woje: 
woda na konieczność wyjścia w 
pracy połitycznej po za rogatki 
ścisłego Obozu  Legionowo:Peo* 
wiackiego į podania ręki wszyst 
kim Polakom dobrei woli. 

Pan wojewoda podkreślił, że w sy» 
tuacji obecnej Legioniści i Peowiacy 
wzięli na siebie obowiązek i odpowie: 
dzialność za konsolidację narodu. 

Obowiązek swój wypełnią wtedy, 

jeśli z wyciągniętą dłonią, bez pod: 

kreślania swojej ekskluzywności i 

wyłączności wejdą na spotkanie z 

tymi wszystkimi, którzy chcą nad 

zjednoczeniem narodu pracować. 

Mówca sądzi, że na płaszczyźnie zje» 
dnoczenia narodowego potrafią się 
spotkać wszystkie polskie ugrupowa- 
nia, z wyjątkiem tych żywiołów ekstre 
mistycznych, które zarówno w prze» 
szłości, jak i obecnie odnoszą się nega 
tywnie do naszej Legionowo:Peowiac: 
kiej działalności niepodległościowej 

Sprawozdanie z działalności Okręgu 


za rok ub. złożył wiceprezes Okręgu 
mjr. Ziemba. 
W dyskusji zabierało głos szereg 


` mówców. 


Zebranie uchwaliło wniosek o na: 


kolonij! 


Wielka manifestacja we Lwowie. 


Wczoraj w południe ulica Akademie 
cka zaroiła się rzeszą publiczności. 
Gmach Izby Przem.Handl. udekoxo= 


iny, godłem Ligi Morskiej i Kolonial- 
nej w postaci okretu, oraz wielkim na: 
pisem „Żądamy kolonij dla Polski!“ 

Uroczystość rozpoczął koncert or% 
kiestry wojskowej. Po odegraniu hym: 
nu morskiego, pojawił się na balkonie 
Izby przem.-handl.. w otoczeniu przed 
stawicieli władz, prezes Ligi M. i K. 
prof. dr Niemczycki i wygłosił przemó 
wienie na temat polskiej dążności do 
posiadania własnych kolonij. 

Mówca odczytał rezolucje, 

Zebrani apelują do władz Rzeczyps: 
spolitej, do Samorządu Gospodarczego 
Polski i do polskich sfer przemysło» 
wych i handlowych, aby: 

1. Polityka gcespodarcza Polski 
została nestawioną na bezpośredni 
dostęr: uo żródeł niczbędny.h dla 
kraju surowców 1 towarów ktionia. 
nych; 

2. Kupiectwo polskie, które zdo- 
łało nawiązać bezpośrednią łączność 
ze źródłami zakupów i rynkami zby: 
tu -— korzystało w miarę możliwo» 
ści z ułatw'eń i opieki władz; 

3. Przemysł Polski dla swoich po» 
trzeb surowcowych zakładał w kra: 


jach zamorskich i kolonialnych w!a- 
sne bazy surowcowe (własne planta- 


„cje: bawełny, kauczuku, kakao, ka: 
wano barwami Państwa, wieńcami cho : 


wy, nasion «leistych, craz własne ko 
palnie rud etc.): 

4. Powołane do tego czynniki prze 
mysłowe ı kupieckie łożyły niezbęd: 
ne środki na szkolenie przyszłych 
kupców i przedsiębiorców koloni'al= 
nvch. 

W/itając z uznaniem fakt podjęcia 
już przez Rząd Rzeczypospolitej 
sprawy potrzeb surowcowo-kolonial 
nych Pclsk: zebrani domagają się 
dalszej sianowc?ej akcii na forum 
międzysarodowym o przyznanie te» 
renów kolonialnych w Afryce, celem 
zapewnienia Połsce naprawdę nis 
czym nieskrępowanego dostępu do 
surewców 

ŻĄDAMY Pe U DLA POL: 

I! 


Zgromadzone tlusiy entuzjastvcze 
nie przyjeły rezolucje i wzniosły o: 
krzyk na cześć Rzeczypospolitej. 
*)degrano hymn państwowy. 

W pochodzie udano się pod 
pmach województwa, gdzie delega- 
cja wręczyła rezolucję z podpisami 
p Wojewodzie. 


mea 


Walne zgromadzenie okręgu TNSW. 


Wczoraj odbyło się we 
Walne Zgromadzenie Okręgu lwow: 
skiego Towarzystwa Nauczycieli 
Szkół Wyższych. 

Obrady zagaił prezes okręgu p 
Szczerbański, który podkreślił zinianę 
warunków pracy w łonie organizacji 
po zieździe krakowskim. 

Kurator dr Kupczyński w dłuższym 
przemówieniu wyraził życzenia Towa» 
rzystwu į skreślił jego najważniejsze 
zadania obecne. Konieczne jest nawią: 
zanie kontaktu i współpracy między 
nauczycielstwem wszystkich działów 
szkolnictwa, co utrudnia niezdrowe 
zjawisko _ hierarchizmu społecznego 
między tymi warstwami, Dalej należy 
wytworzyć typ szkoły prawdziwie pol 
skiej z tradycji, formy i treści, co ma 
na celu reforma szkolną z r. 1932. 
cam ===<— | 


Lwowie | 


Przedstawiciel wojskowości płk. 
Polniaszek podkreślił zasługę, jaką ma 
szkoła w przysposobieniu dobrych 1 
silnych obywateli na usługi Państwa, 
co Armia umię ocenić, Oba przetnówie 
nia nagrodzono żywymi  oklaskamt. 

Doc. dr Kaz. Sośnicki wygłosił re” 
refat p. t.: „Pedagogika zasad“. Przy: 
jęto sprawozdania z działalności za- 
rządu i skarbnika į udzielono jm abso: 
lutorium. 

Wybrano następujący zarząd: pre- 
zes — Mikołaj Szczerbański. 

Członkowie zarządu — Dręgiewicz 
T., Halaubrenner M. Ruxer St., Urban 


l P., Słotwiński J.. Cygan St., Biłyk Tan 


(Sambor), dr Kijas Juliusz, ks. Kutow- 
ski Jan (Kamionka), dr Nadolski Br. 
Wilk St, Konstankiewicz R. (Chy 


rów). 


Konieczność ujawniania cen artykułów. 


zbliżającymi się 
świętami, gdzie pokup zwiększa sie, 
Wydział przemysłowy Z. M, za- 
ostrzył kontrolę wszelkiego rodzaju 
przedsiębiorstw sprzedaży przed: 
miotów codziennego użytku w kie: 
runku przestrzegania i ujawniani2 


W związku ze 


cen na poszczególnych artykułach. 
Zarząd Miejski przypomina przeto 
obowiązek ścisłego przestrzegania 
przepisów o ujawnianiu cen przez 
kupców i przemysłowców pod rygo: 
rem stosowania surowych kar. 


danie honorowego członkostwa Związ 
ku Legionistów generałowi Michałowi 
Tokarzewskiemu. 

Zebranie uchwaliło wysłać depesze 
hołdownicze do Pana Prezydenta Rze: 
czypospolitej, Marszałka Śmigłego = 
Rydza, premiera generała Składkow- 
skiego, generała Skwarczyńskiego i z: 
nerała [okarzewskiego. 

n] 


Z TEATRU WIELKIEGO. ' 


Jeśli idzie o czysto muzyczną stronę tej 
znanej z filmu dźwiękowego op i to 
właściwie nie można tam dopatrzeć się żas 
dnej głębszej inwencji poza dwoma wciąż 
powtarzającym: się i dobrze  „rozprowadzo- 
nymi“ motywami. Reszta to albo czysto de: 
koratywne i przejściowe, niewiele mówiące 
„wkładki“, albo też silenie się na nastrój i 
patos względnie sentyment nadający się ra, 
czej do opery, Trzcba przyznać, że świetne 
kierownictwo muzyczne p. Munda  zatarło 
rywającą się na dnie partytury Frimla 
banalność i nudę. 

Reżyseria p. Kuligowskiego zasługuje na 
wielkie uznanie. Uczynił co mógł, aby wy» 
krzesić z tej sentymentalnej quasi=operetki 
tempo, humor, werwę, no i powiązać bandzo 
luźną i nieciekawą akcję, Może być, że i tło 
zupełnie nieoperetkowe (Kanada, północ, 
poszukiwacze złota itd) oziębia i odstrasza 
nieco widownię. przywykłej mieć w operet- 
ce całkowicie inne, bardziej „szampańskie'' 
środowisko. Tym większa zasługa p. Kuli- 
gowskiego, imponującego pozatem wciąż 
szlachetmem i kulturalnem bnzmieniem gło: 
su, że jakoś wyszedł zwycięsko z tych reży, 
serskich tarapatów. 

Primadonna widowiska p. Maria Kaupe 
była na należytym poziomie, jeśli idzie o 
stronę głosową. Inna rzecz, czy scenicznie 
nadaje się do tej trudnej roli. Zawsze por 
prawny i wytworny p. Mierzejewski stwo- 
rzył į głosowo i scenicznie doskonałą kreas 
cję jako Jim. Słowa uznania należą się świe 
tnej artystce p. AnkwiczeSzyjkowskiej za 
wykonanie trudnej į niewdzięcznej roli In: 
dianki Dixiany, P Borowy, żywiołowy kos 
mik może nieco przejaskrawił rolę wesołka 
Hermana „Groźnego'. Uroczo wyglądała i 
dobrze $picwała p. Stadnikówna jako part- 
nerka Hermana — Jane. 

Prawdziwie artystyczną sensację wieczoru 
stanowił balet przy udziale znakomitych are 
tystów warszawskich p. Kołpikówny i p. 
Paplińskiego. 

Podkreślić reależy bardzo dobre brzmienie 
chóru. Widoczna tu była wielka praca i 
drobiazgowa staranność w przygotowaniu 


zespołu. 
Dekoracje p. Mieczysława Różańskiego 
bardzo piękne i pomysłowe, 
Juliusz Masłowski, 
EE] 


ROZBICIE KASY W SĄDZIE KARNYM. 
Dziś rano kasjer przy Sądzie okręgowym 
karnym przy ul. Batorego przyszedłszy raz 
no do biura, został rozbitą kasę i stwiendził 
brak gotówki 420 zł. O włamaniu zawiado: 
miono natychmiast policję, króra przybyła 
ma miejsce i wdrożyła dochodzenia. Oka- 
zało się, że złodzieje od dłuższego czasu 
planowali ograbienie kasy sądowej i w tym 
celu poczynili dokładne wywiady co do 
miejsca w którym znajduje się kasa. Aby 
uniknąć pomyłki, złodzieje na zewnętrznym 
oknie piwnicy, przez która prowadziła droga 
do pokoju kasowego, umieścili specjalny 
znak w postaci kamienia, aby w nocy do» 
kładnie w tym miejscu dokonać podkopu. 
Istotnie złodzieje po wtargnięciu do piwnis 
cy w oznaczonym miejscu wywiercili otwór 
w powale, po czym dostali się do pokoju, 
w którym znajdowała się kasa, 


Program radlowy. 
Wtorek, 12 kwietnia. 

Lwów. Godz. 6.15: Audycja poranna, 
11.15: Audycja dla szkół. 11.57: Sygmał 
czasu. 12.03: Audycja południowa 13.45: 
Płyty, 15: Gawęda regionalna. 15.30: Wia, 
domości gospodarcze. 15.45: Opowiadanie. 
16.05: Przegląd aktualności finans.egospod 
16.15; Koncert. 17: Pogadanka. 17.30: Au- 
dycja muzyczna trans, do Londynu. 17.50: 
Pogadanka. 18: Wiad, sport. 18.13: Płyty- 
18.50: Pogadanika. 19.10: Wieczór literacki. 
19.40: Recital skrzypcowy, 20: Pogadanka. 
20.10: „Stara baśń“ opera. 22,50: Dziennik 
wieczomy. 23: Koncert życzeń. 


Giełda z dnia 11 kwietnia. 


WARSZAWA — GIEŁDA PIRNYĘSNA. 

Dewizy: Belgia 89.55, Berlin 213.07, Am- 
sterdam 294.20, Kopenhaga 117.85, Londyn 
26.39, N. Jork czeki 5.30 i pięć ósmych, ka» 
bel 5,30 ; siedem ósmych, Oslo 132.50, Pa. 
ryż 16.58, Praga 18,52, Sztokholm 136.10, 
Zurych 122, Mediolan 27.%. Papiery pań: 
stwowe: wewn. 64.75, inwest. 81.75, konw. 
69,50, prem. dolar, 41.75, konsolidac. 66.50. 
Akcje: Bank Polski 113.50, Cukier 34, We- 
giel 28.50, Starachowice 37.50. 


LWÓW — GIEŁDA ZROZOWA 
Pszenica obrót 587 ton, żyto 286, jęcz- 
mień 30, owies 10. Ogólny obrót 1603 ron. 


Wytyczne programu OZN w stosunku do wsi. 


„UAŻELA LWOWSKA“ Nr. 83 z dnia 12 kwietnia 1938 r. 


Przemówienie szefa OZN gen. Skwarczyńskiego w Katowicach. 


Katowice, 11. 4. (PAT.) Okręg śląski 
Obozu Zjednoczenia Narodowego 
zwołał na ubiegłą niedzielę 
tewic zjazd działaczy wiejskich 
tewództwa śląskiego. 

Na zjazd, który zgromadził okało 

1000 osób, przybył szef Obozu 

Zjednoczenia Narodowego gener. 

Skwarczyński. 

Obrady zagaił przewodniczący okrę: 
gu śląskiego O Z, N. senator dr Po: 
welec, 

Następnie przemówił p. gen. Skware 
czyński: 

Witając jako szef Obozu Ziednocze 
nia Narodowego, dzisiejszy zjazd dzia 
łaczy wiejskich, na wstępie rzucę kilka 


WUs 


myśli, które są wytycznymi programu 
O Z. N. w stosunku do wsi. 
Konieczne dla przyszłości państwa 


polskiego zjednoczenie narodu polskie 
go, aby było skuteczne i dało państwu 
siłę, oprzeć się musj na najszerszych 
warstwach pracowniczych, na masach 
ludu polskiego, a specjalnie na najlicz= 
niejszej w Polsce ludności rolniczej. 
„Dlatego pierwszym, zasadniczym punk 
tem programu naszego obozu jest zwi} 
zanie największej ilości rąk pracownie 
czych, jak największej ilości ludności 
ze wsią, a dokonane to może być przez 
racjonalne i konsekwentne wykonanie 
reformy rolnej. 

Drugim punktem naszego programu 
jest podniesienie kultury rolnej do jak 
najwyższego poziomu. 

Trzecim punktem naszego programu 
jest organizacja zbytu produkcji rol- 
nej przez jaknajlepsze zorganizowanie 
spółdzielczości na wsi. 

Najważniejszym bodaj problemem 
ogólno = polskim jest 

rozładowanie przeludnienia wsi. 
Jest to związane z ogólnym probleinem 
rozładowania bezrobocia 
więc uprzemysłowieniem całej Polski. 

Odebranie z rąk obcych handlu, 

drobnego rzemiosła, wykwalifiko: 
wanie dobrych sił fachowych rols 
niczych i rzemieślniczych — oto 

zasadnicze punkty programu O: 

bczu Zjednoczenia Narodowego 
w stosunku do wsi. 


Jezeli naczelnym hasłem O. Z. N. 


jest hasło, rzucone przez Marszałka 
SŚmigłego - Rydza — szeroko pojętej 
obrony narodowej — to pamiętać nas 


lży, że pod to hasło podciągnąć trzeba 

| A] 

BUDOWA PAWILONU POLSKIE 
GO 


Warszawa, 11. 4. (PAT.) W najbliże 
szych dniach wyjeżdża do Ameryki p. 
inz arch. Jan Cybulski, który wespół 
z firmą architektów amerykańskich 
Cross et Cross, wykona szczegółowe 
plany konstrukcyjne pawilonu polskie 
go i nadzorować będzie ich wykona: 
nie. 


do Ka: | 


w Polsce, | 


nie tylko sprawy czysto wojskowe, 
nie tylko samą obronę 

Widzieliśmy przecież na przykładzie 
naszej ostatniej sprawy międzynarodo 
wej w konflikcie z litwa, że ta „obros 
na narodowa* broniła też honoru i 
godności państwa 

Za śmierć jednego chłopa polskie: 

go, zabitego na pograniczu, staną! 

Wódz Naczelny z armią aa grani- 

cy litewskiej. 

a krew tego chłopa » żołnierza stała 
się pomostem do zgody z naszym od- 
wiecznym sojusznikiem, do nawia:anla 
stosunków z Litwą, co — da Róg -—— 
doprowadzi do zupełnego zbliżenia o: 
bu bratnich narodów 

Nie mogę pominąć milczeniem tycn 

braci naszych Ślązaków, którzy 

nie są obywatelami państwa pol: 

skiego, i walczą dziś usilnie o swo: 

je prawa tam, za Olzą. 


Braciom z za Olzy — jako szef O. 
Z. N. ślę pozdrowienie. 

Zebranym na dzisiejszym  zjeżdzie 
działaczom wiejskim życzę owocnej 
pracy". 

Przemówienie gen. Skwarczyńskiego 
było kilkakrotnie przerywane grom- 
kimi oklaskami. 


REZOLUCJE. 

Z kolei, na wniosek przewodniczą: 
cego przyjęto rezolucję dotyczącą Poe 
laków w Czechosłowacji. 

Następnie uchwalono rezolucję, że 

istotnym czynnikiem, mogącym 

zapewnić wielkość į potęgę Pań- 
stwa jest planowa przebudowa 
społeczno - gospodarcza, w której 
sprawy naprawy ustroju rolnego 

i wszelkie zagadnienia wsi wysu* 

wają się na pierwsze miejsce, 


„Równouprawnienie Polaków 
w Czechosłowacji. 


Morawska Ostrawa, 11. 4. (PAT) 
Pisząc na temat równouprawnienia 
mniejszości polskiej w Czechosłowa- 


cji „Dziennik Polski" przytacza nastę: 
pujące dane: Mimo. iż wydane zosta: 
ty rozporządzenia o umieszczeniu ną. 
pisów polskich na kolejach į pocztach 
rozporządzenia te nie zostały wprowa 
dzone w życie. 

W urzędzie podatkowym w Cze 
skim Cieszynie na ogólną liczbę 39 u: 
rzędników jest 29 urzędników Cze. 
chów i 10 Niemców, Ani jeden z tych 


urzędników nie włada językiem poł 
skim w słowie, ani w piśmie. 

Nie lepiej przedstawią się sprawa w 
sądzie i urzędzie powiatowym. „Czas 
najwyższy — pisze „Dziennik Polski“ 
— aby kompetentne czynniki dokona: 
ły pod tym względem naprawy i przy- 
dzieliły do urzędów państwowych w 
powiatach czesko = cieszyńskim į frys 
sztackim odpowiednią procentowo do 
stanu ludności polskiej liczbę urzędni- 
kówePolaków*, 


m 


Krwawe zajścia w Tunisie. 


Tunis, 11. 4, (PAT), Agencja Hava: 
sa donosi: Dzisiaj popołudniu miał 
być przesłuchany przez władze sądowe 
b. profesor szkoły Sadiki Ali Bel- 
houane. 

Około Pałacu Sprawiedliwości ze: 
brał się tłum jego przyjaciół, domaga* 
jących się jego uwolnienia. Policja, któ 
ra starała się usunąć manifestantów, 
była obrzucona kamieniami, rozległo 
się nawet kilka strzałów rewolwero* 
wych. Podobne zajścia miały miejsce 
w kilku innych punktach arabskiej czę 


ści miasta. Jeden z tramwajów podpa: 
lono. W kilku jnnych wybito szyby. 
Zaatakowano urząd pocztowy. 

Podczas zajść został zabity żan- 

darm, a 10  zuawów odniosło 

rany, Po stronie manifeStantów 

padło 8 zabitych, a 40 odniosło ra 

ny. 

Dziennik „Action Tunisienne“ zo- 
stał zawieszony. 

Rezydent generalny zwrócił się do 
Beya Tunisu. by ogłosił stan nadzwy: 
czajny. 


Przemówienie P. Marsz. Śmigłego -Rydza 
do delegacji ludności wiejskiej. 


Warszawa. 11. 4. (PAT.) W ub soz 
botę delegaci Kółek Rolniczych, Samo 
rządu gospodarczego, Spółdzielczości, 
Kół gospodyń wiejskich i młodzieży 
wiejskiej, w liczbie około 100 osòb, 
przybyli na Zamek królewski, gdzie w 
imieniu Pana Prezydenta Rzeczypospo 


litej, który z powodu chwilowej niedy 


JÓZEF BIENIASZ. 
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Mimo to wychodził zwycięsko z każdej opresji. Na: 


spozycji nie mógł być obecny, przyjął 
ich Pan Marszałek Polski Śmigły:Rydz. 
W imieniu zebranych przemówił do 
Pana Marszałka senator Władysław 
Malski, odczytując adres organizacji 
wysłanej do Pana Prezydenta. 
Krótkie przemówienie wygłosił na: 
stępnie p. Szczepan Ciekota, po czym 
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WYROK W SPRAWIE S. CYWIŃ: 
SKIEGO, 

Warszawa. 11. 4. (PAT) W dniu 
dzisiejszym o godz. 13:ej sąd okręgo= 
wy w Warszawie ogłosił wyrok w 
sprawie Stanisława Cywińskiego i Ale 
ksandra Zwierzyńskiego, oskarżonych 
z art. 152 k. k. o zelżenie narodu pol: 
skiego. 

Sąd orzekł winę Stanisława Cywin: 
skiego, skazując go z art. 152 k.k. na 
3 lata więzienia. 

Aleksandra Zwierzyńskiego sąd us 
niewinnił, 


AKADEMIA KU CZCI PROF. MEL 
CERA 


Warszawa, 11. 4. (PAT.). Wczo- 
raj wieczorem w sali koncertowej 
państw. Konserwatorium muzyczne» 
go odbyła się Akademia dla uczcze* 
nia l0sej rocznicy śmierci wybitnego 
kompozytora i pedagoga muzyczne» 
go dyrektora Konserwatorium war: 
szawskiego Ś. p. prof. Henryka Me!= 
cera. 


MIĘDZYNARODOWA  KONFEŁ: 
RENCJA KOLEJOWA, 


Gdynia. 11. 4. (P. A. T.) Onegdaj 
przybyła do Gdyni wycieczka uczest. 
ników Międzyn. konferencii rozkła. 
dów jazdy pociągów towarowych, skła 
dająca się z przedstawicieli prawie 
wszystkich państw europejskich w li: 
czbie około 100 osób. 

Í M o Á O) 


PRAKTYCZNE WYNIKI ROZ- 
MÓW ANGIELSKO:WŁOSKICH. 


Rzym, 11. 4 (PAT) Lord Perth, am» 
basador W. Brytanii w Rzymie, odbył 
wczoraj rozmowę z ministrem Ciano., 

W kołach politycznych krążą pogło= 
ski — jak zaznacza Havas — iż jest to 
jedna z ostatnich rozmów w rokowa: 
niach angielsko + włoskich. które os 
siągnęły już pozytywne wyniki. 


BRZEGI NIAGARY RUSZYŁY. 


Montreal, 11. 4. (PAT.) Brzegi woa 
dospadu Niagary uległy zmianie. 

Tym razem stało się to skutkiem ob 
sunięcia się części brzegów, które pod: 
myte wodą i osłabione ostatnim napos 
rem lodów, runęły z wysokości 186 
stój do spienionych wód wodospadu. 


zabrał głos p. Marszałek Śmigły*Rydz. 
P. Marszałek powiedzia m. in.: 

Pan Prezydent Rzeczypospolitej był+ 
by rad, gdyby był mógł was sam oso 
biście przyjąć. Niestety, z powodu 
chwilowej niedyspozycji nie może tego 
uczynić, Na jego życzenie, ja mam zas 
szczyt reprezentować Go przed wami 
w tej chwili. Pan Prezydent, jako piere 
wszy i najwyższy gospodarz tej ziemi, 
cieszy się każdym wzbogaceniem, każ: 
dym zwiększeniem sił, każdym pomno 
żeniem jej zasobności. r 

Następnie p. Marszałek w kilku sło: 
wach podziękował w imieniu własnym 
za dar dla sił zbrojnych państwa. 


się z gniewu Sapał wściekle, chrząkał, gugał, nastra: 


Lisica nie tylko 


LESNE WYGI 


POWIEŚĆ. 
(Ciąg dalszy). 


Po przepędzeniu jednego, Łata załatwił się nie: 
bawem także z drugim. Nie zagryzł go co prawda 
na śmierć, ale mu zgruchotał jedną łapę i w ten spo» 
sób pozbył się konkurenta. Ciężko okaleczony mus 
siał zrezygnować z amorów, by się poddać kuracji 
w najbardziej zapadłym kącie lasu. 

Zdawałoby się, że po przepędzeniu obu ga 
chów, zwycięzca będzie mógł oddać się bez przes 
szkód rozkoszom kochania z piękną nieznajomą. 
Fomylił się gruntownie. Słoneczna wiosna. dociera» 
jąc do najodleglejszych ostępów, zwoływała na we: 
selne gody wszystkie lisy, zamieszkałe w kniei. Wy» 
ruszył tedy w konkury, ktokolwiek był kundlem. 
Starcy i młokosi, pięknofutrzy i wylenieni. zdrowi 
i krypie — cały lisi lud ogarnęła gorączka. W świe 
tania i wieczory dawały się słyszeć w różnych stro: 
nach puszczy szczekania, kończące się wysokim 
skrzekiem Zwoływano się, skrzykiwano, umawia: 
no na schadzki. 

W/ tych warunkach Łata miał wielu natrętów. 
Krok w krok, łapa w łapę wlokły się za nim różne 
lobuzy leśne, starając się wzajem przechytrzyć, byle 
zyskać względy jego samki. Nie było dnia, żeby się 
nie musiał bić z nazbyt natarczywym zalotnikiem. 


leżał do osiłków, któremu nie byle lis mógł spros 
stać, 

Liska nie brała nigdy udziału w  biiatykach. 
Miała dość własnych spraw na łbie, by się zajmos 
wać jeszcze jakimiś awanturami. W czasie gdy mals 
żonek czubił się o nią zazdrośnie, wyskubywała 
najspokojniej zębami kłaki z brzucha, od pępka po 
szyję. Niezadługo spodziewała się potomstwa i dla 
niego to czyniła ofiarę z futra, głównie w tym celu, 
by obnażyć mleczne brodawki į ułatwić ssanie przy: 
szłej dzieciarni. Kudły magazynowała w krzakach. 
W stosownej chwili miały być użyte do Ścielenia 
gniazda. 

Z początkiem maja przyszło na świat pięć mas 
łych lisków. Urodziły się w jednym z chodników, 
prowadzących do legowiska wujka borsuka, na 
leśnej polanie. Tam zaprowadził swą żonę chytry 
Łata ku najwyższemu oburzeniu szczecinowatego. 
Gospodarz podziemnego gospodarstwa obudził się 
już dawno ze smacznego Snu zimowego. Pootwierał 
wszystkie drzwi, założone przez okres mrozów sia? 
nem i liśćmi, pousuwał drzewne barykady, uprzątnął 
najstaranniej każdy kąt w obejściu į zabiegał skrzęta 
nie o nabranie sadła, które mu w czasie długiego snu 
całkowicie wyschło, gdy jednego razu zauważył 
ponowne najście na swoje gospodarstwo. Nawet nie 
potrzebował tego widzieć na Ślepia, Powiedział mu 
to zaraz nos. W ubiegłym roku usadowił sie tu pra- 
wem kaduka zuchwały kundel pojedynek, teraz 
zwaliła mu się na kark cała rodzina. Nie posiadał 


szał szczecinę — nic nie pomagało, 
nic sobie z tego nie robiła, ale ostrzegała z daleka 
niemniej wściekłym warczeniem, że nie radzi mu 
się spotkać z jej kłami. Jeszcze dobrze. że mu się 
nie wprowadziła do sypialni, jak to uczynił niegdyś 
Łata! 

Liska rozgospodarowała się jak we własnym 
domu. Uścieliwszy miękkie gniazdo, wylegiwała się 
w nim wraz z malcami, karmiąc ich, ogrzewając 
i myjąc. Kochała nad życie te swoje bobasy į biada 
każdemu czterołapemu, który by ją śmiał niepokoić. 
Wydrapałaby chyba ślepia, Macierzyńska miłość tak 
spotęgowała odwagę, że w obronie dzieci stawała 
się zuchwała. Byłaby zdolna rzucić się w potrzebie 
nawet na psa, zwłaszcza, że — dziwna rzecz — psie 
ska respektowały ją dzięki temu, iż należała do płci 
niewieściej. 

Natomiast Łata okazał się pędziwiatrem. nicpo: 
niem i wogóle ladaco. Malcy nic go nie obchodzili. 
Od czasu do czasu odwiedzał coprawda matkę 
i dzieci, niekiedy przynosił dla nich w pysku nawet 
różne prezenty, ale wyraźnie się wykpiwał od obo: 
wiązków, składając cały ich ciężar na kudły suki. 
Nigdy nie zagrzał długo miejsca. Wpadł na chwilę, 
posiedział, podumał i już go precz niosło. Nie miał 
ani krzty ojcowskiego sentymentu. Liska mu też zo» 
bojętniała. Jego sercu były najmilsze szerokie leśne 
obszary, głusze, wertepy. Śniły mu się tropy szara” 
ków i królików, nęciły łowy, prześladowała nigdy 
niezaspokojona żyłka myśliwska, (C. d. »B.). 
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„GAZETA LWOWSKA" Nr. 83 z dnia 12 kwietnia 1938 r. 


Nowe władze Tow. Straży Mogił Polskich Bohaterów. 


Straży Mo- 
Bohaterów odbyło 
się we Lwowie w Ratuszu przy 
licznym udziale członków, gości i 
przedstawicieli władz cywilnych i woj: 
skowych. Zdano szczegółowo Sprawę 
z dotychczasowych prac na cmentarzu 
Obrońców Lwowa i przedstawiono pro 
gram prac w przyszłości. Sprawozdanie 
kasowe i Komisji Rewizyjnej przyjęto 
do wiadomości i udzielono Wydziałowi 
absolutorium, po czym nastąpiły wybo 
(Mm EE: „HENNA L 


NOWE CENY MIĘSA, WĘDLIN 
I TŁUSZCZU 


Zarząd M. Lwowa ustalił nowe ce 
ny mięsa, wędlin i tłuszczu w detali: 
cznej sprzedaży i tak: mięso wołowe 
pierwszej kategorii z uboju mecha: 
nicznego z dokładką 20 proc. zł 
1.20, polędwica wieprzowa zł. 1.70, 
mięso cielęce tylne z kością zł, 1.40, 
tez kości 2 zł., mięso cielęce nrz:d- 
nie 1 zł, sadło zł. 1.80, smalec wie» 
przowy topiony zł. 2.20, kiełbasa 
do smarzenia zł. 1.60, szynka wędzo* 
na z kolankiem zł. 2.20, bez kolanka 
zł. 2.50, szynka wędzona rulowana 
zł. 2.80, polędwica wędzona z ziober 
kiem zł. 2.20, polędwica wędzona 
bez zioberka zł. 3, karczek wędzony 
z zioberkiem zł. 2.20, bez zioberka 
zł, 2.40, wędzonka surowa do gotos 
wania zł. 1.60, szynka tylna gotowa- 
na oczyszczona z tłuszczu pierwszej 
jakości krajana bez skóry, praska 
lub prasowana, polędwica i karczek 
gotowany zł. 4., szynka gotowana 
z tłuszczem zł. 3.80, polędwica pie 
czona zł. 4.20, szynka pizednia pie: 
czona zł. 3.20, polędwica westwale 
ska zł. 4.50, kiełbasa krajana zł. 3, 
kiełbasa siekana zł. 2.50, kiełbasa 
mazurska zł. 2.50, kiełbasa polędwi: 
cewa zł. .80, kiełbasa siekana :ł. 1.70, 
kiełbasa biała zł. 1.60, kabanos świe 
ży zł. 3.40, salami suche zł. 4, salami 
paryskie zł. 2, kiełbaski zł. 2.80, sers 
wulatki zł. 2.50, wędzonka gotowa» 
na zł. 2, rolada i zając zł. 2.50, kisz- 
ka pasztetowa zł. 2, salceson ozor 
kowy zł. 1.80, salceson głowizna zł. 
1.50, kiszka w trzech gatunkach 70 
gr., słonina świeża i solona zł. 1.65, 
słonina wędzona zł. 2, słonina papry 
kowana zł. 2, sadło żł. 1.80, smalec 
biały zł. 2.20, ciemny zł. 1.70, polę: 
dwice na kotlety zł, 1.70, kiełbasa 
do gotowania zł. 1.70, salceson zwy: 
kły zł. 1.10. 


KURSY DLA PAPIERÓW WARTO 
ŚCIOWYCH PRZYJMOWANYCH! 
NA SPŁATĘ ZALEGŁYCH SKŁA: 
DEK W UBEZPIECZALNI SPOŁ. 


Na miesiąc kwiecień ustalone zosta- 
ły przez Zakład Ubezpieczeń Społecze 
nych następujące kursy dła papierów 
procentowych, przyjmowanych na spfa 
tę zaległych składek  ubezpieczenio: 
wych z okresu przed 31 grudnia 1935 
roku: 

4 i pół proc. Wewnętrzna Pożyczka 
Państwowa kurs — 72 zł, 5 proc. Poz 
życzka Konwersyjna z 1924 roku (tyl. 
ko w odcinkach nom. wartości od 190 
zł.) — 75 zł., 4 proc. Pożyczka Konso» 
lidacyjna — 69 zł., 7 proc. L. Z. Ban: 
ku Gospodarstwa Krajowego II — VU 
em. 93 zł, 8 proc. L. Z. Banku Go» 
spodarstwa Krajowego I em. zł/zł z 
1924 roku — 100 zł, 7 proc. Obligacje 
Kom. Banku Gospodarstwa Krajowe: 
go II—HI em. — 93 zł, 8 proc. Obl. 
Kom. Banku Gospodarstwa Krajowe» 
go I em zł./zł. z 1924 r. — 100 zł, 7 
proc. L. Z. Państwowego Banku Rol 
nego — 93 zł, 8 proc. L. Z. Państwo: 
wego Banku Rolnego — 100 zł., 4 i pół 
proc. L. Z. Tow. Kredyt. Ziemsk. w 
Warszawie V em. — 65 zł, 4 proc. L. 
Z. Konw. Pozn. Ziem. Kredyt. — 58 
zł, 4 i pół proc. L. Z. Konw. Pozn. 
Ziem. Kredyt, seria K — 65 zł. 4 i pół 
proc. L. Z. Konw. Pozn. Ziem. Kres 
dyt seria L — 65 zł, 5 proc. L. Z. 
Tow. Kred. m. Warszawy stare — 75 
zł, 5 proc. (dawn. 8 proc.) L. Z. Tow. 
Kred. m. Warszawy z 1933 r. — 75 zł. 

Papiery przymowane są tylko z kw 
ponem bieżącym. 


Walne Zgromadzenie 
gił Polskich 


ry uzupełniające, które dały następują. 
cy wynik: 

Przewodnicząca W, Mazanowska, jej 
zastępcy: O. Zakrejsowa i gen. W. 
Czuma, zastępca skarbniczki C. Ne" 
chay, sekretarka Z. Nędzowska; wy- 
działowi: H. Adamowiczowa, J. Bu: 
bella, dr Ł. Charewiczowa, dr A. Czo» 
łowski, H. Dobrucka, M. Jabłońska, 
F. Janowiczowa, T. Kapłońska, mjr J. 
Klink, M. Kolbuszowska, inż. St. Koz 
złowski, J. Mayer, A. Mazanowski, A. 
Nechay, A. Nestarowski, R. Nikodes 
mowicz, dr St. Ostrowski, J. Petrykie: 
wiczówna, inż. W. Piwoński, $t. Pa: 
rembalski, J. Reichenbergowa, A. Rze: 
pecka, J. Rzepecki, ks. A, Sapieha, inż 
St, Serafin, W, Sienkiewiczowa. inż. T 
Solecki, Z. Stadnicka, gen. I. Sulimir: 
ski E. Szczerbańska, inż. Br. Welczer, 
Br. Widtowa. — Zastępca Wydziało» 
wych dr A, Konopacki. — Komisją Re: 
wizyjna: M. Baranowski, J. Reiner, St, 
Stachelski, dr St. Uhma, Fr. Zmudziń: 
ski. 

Komisja art. bud.: inż, Z. Harland, 
inż. W. Minkiewicz, A. Nestarowski, 
inż. J. Różycki, inż, J. Rzepecki, inż, 
St. Serafin. Przedstawicieł D, O. K. VI 
jakoteż przedstawiciele Obrońców Lwa 
wa z Listopada 1918 r. i Kapituły Krzy 
ża Obrony Lwowa, wyrazili uznanie 
dla pracy ofiarnej Straży Mogił P, B. 


Ogłoszenia urzędowe. 


LICYTACJE. 

IX. Km. 1882/37. Obwieszczenie o licyta- 
cji ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego 
miejskiego we Lwowie rewiru IX. Mieczy: 
sław Grossman mający kancelarię we Lwo: 
wie, ul Zielona 17 na podstawie ar: 602 
kpc. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 4 maja 1938 o godz, 10.30 we Lwowie 
przy ul. Zielonej Nr. 52 odbędzie się na 
wniosek Sabiny Bandach, właścicielki fmy 
„Markiza' l.sza licytacja ruchomości skła: 
dających się z mebli, pianina marki „So- 
merfeld' i 2 lichtarzy posrebrzanych, Osza» 
cowanych ma łączną sumę zł. 1505. Ruchos 
mości można oglądać w dniu licytacji w 
miejscu j czasie wyżej oznaczonym. 

Komomik Sądu Grodzkiego Miejskiego. 

Rewiru IX. 
Lwów, 7 kwietnia 1938. 1135K 


I Km. 2027/36 V, E. 1026/36. Obwieszcze: 
nie o IL. licytacji nieruchomości. Komornik 
Sądu grodzkiego Rew. I. Lucjan Fortuna, u» 
rzędujący w Stanisławowie przy ul. Belwe- 
derskiej 5, obwieszcza, że na żądanie wie: 
rzycieła Jakuba Habera kupca w Kałuszu 
dokona w dniu 25 maja 1938 o godzinie 9:ej 
przed południem w Sądzie grodzkim w Sta. 
nisławowie sala Nr. 37, sprzedaży przez pu» 
bliczną licytację nieruchomości obj. whl. 
1657 ks, gr. gm kat. Stanisławów, stanowią- 
cej własność dłużników, a to: 1) Towarzy: 
stwa „Marbice Tora“ (Talmud Tora) w 4/8 
częściach, 2) Towarzystwa „Jesziwa' w 2/8 
częściach, 3) Towarzystwa „Hachnusses Or: 
chim“ w 1/8 części, 4) Towarzystwa „Iom: 
che Nisturim* w 1/8 części, jako spadkobier» 
ców błp. Leibischa Klettera, położonej w 
Stanisławowie przy ul. Belwederskiej L. 69. 
Powyższa nieruchomość składa się z parc. 
bud. 2065 i grumt. tk. 181/6, 181/7 i 181/4 o 
łącznej powierzchni 5032 mtr, kw. Na par- 
celi bud. 2065 znajduje się: 1) budynck 
mieszkalny L. orj. 62 przy ul. Belwedersxiej, 
wolnostojacy, parterowy, z małą piwniczką, 
drewniany, kryty blachą czarną o 7 ubika» 
cjach mieszkalnych podzielonych na 3 miesz 
kania, a mianowicie: 1 pokój i kuchnia, 2 
pokoje i kuchnia, I pokój z kuchnią i nyżą 
o łącznej powierzchni zabudowania 169.84 
mtr: kw. utrzymany licho nie konserwowa: 
ny. 2) budynki gospodarcze drewniane kry» 
te gontami mieszczące komórki drewuftmię i 
chlew o łącznej powierzchni zabudowania 
142 mtr. kw. prymitywnie mocno zużyte, 3) 
Na pgr. Ik. 181/4- znajduje się budynek 
mieszkalny, oznaczony L. orj. 62a przy ul. 
Belwcderskiej. wolnostojący, parterowy nie 
podpiwniczony, drewniany, kryty dachówką 
pałoną. Budynek mieści 1 pokój, I kuchnię 
i sionkę o łącznej powierzchni zabudowania 
26.78 mtr. kw, zaś obok tego budynku, bus 
dyneczek gospodarczy mieszczący komorę i 
ustępy. Cały budynek jest wyposażony pry- 
mitywnie utrzymany miernie. Bliższe opisa« 
nie tych budynków pod 1), 2) i 3) wyszoze: 
gólnione jest w protokole opisu i ocenienia 
dołączonym do aktów. Powyższa nierucho» 
mość ma urządzoną księgę hipoteczną przy 
Sadzie okręgowym w Stanisławowie Wyżej 
wymieniona nieruchomość została oceniona 
do licytacji na kwotę 25.166 zł. Cena wy» 
wołania jako przy [l-ej licytacji wynosi 2/3 
części ceny szacunkowej tj. kwotę 16.777 zł 
34 gr. Przystępujący do przetargu obowią: 
zamy iest złożyć rękojmię w wysokości 1/10 
części ceny szacunkowej tj. kwotę 2.516 zł. 
60 gr. w gotówce albo w takich pap, wart. 
bądź książeczkach wkładkow. instytucji, w 
których wolno umieszczać fundusze mało» 


letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
jako rękojmie w wartości 3/4 części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do» 
datkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki ods 
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze: 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno- 
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji, że uzyskały postanowienie wła 
ściwego Sądu, nakazujące zawieszenie egzes 
kucjj —-  Realność powyższą można 
cglądać w ciągu ostatnich dwóch tygo: 
dni przed! licytacją w dnie powszednie od 
godziny 8-mej do l8-tej, akta zaś postępo» 
wania egzekucyjnego można oglądać w go- 
dzinach urzędowych w Sądzie grodzi:m 
Cddział V. w Stanisławowie. 
Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I. 


Stanisławów, 5 kwietnia 1938. 1128K 


Km. 589/37. Obwieszczenie. Komomik 
Sądu grodzkiego w Bolechowie zamieszkały, 
przy ul. Pierackiego 4 na mocy art. 602 kpc. 
ogłasza, że w dniu 28 kwietnia 1938 o goz 
dzinie Ilztej (nie później jednak niż w dwie 
godziny) w Bolechowie odbędzie się sprze» 
daż z przetargu publicznego ruchomości, 
należących do p. Alfreda Gartenberga w 
Bolechowie i składających się z 1) 50 swe- 
terów wełnianych, różnokołorowych mę: 
skich į damskich, 2) 10 tuzinów skarpetek 
męskich firmy „Korona Wileńska“, 3) 20 
piór wiecznych zwyczajnych po 3 zł. sztuka, 
oszacowanych na łączną sumę zł. 654 na za, 
spokojenie wierzytelności Zygmunta Dukata 
w Przemyślu, ul Dworskiego 23, Powyższe 
ruchomości można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu sprzedaży w czasie wyżej oZnaa 
czonym. 

Komomik Sądu Grodzkiego. 
Bolechów, 8 kwietnia 1938. 1131K 
Km. 66/38. Obwieszczenie o licytacji nie» 

ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Brzozowie Józef Rokosz, mający kancelarię 
w Brzozowie, ul. Bielawskiego Zaręby na 
podstawie art. 676 i 679 kpc. podaje do pu- 
blicznej wiadomości, że dnia 19 maja 1938 
o godz. 9,30 w Sądzie grodzkim w Brzozo» 
wie odbędzie się sprzedaż w drodze publi 
cznego przetargu należącej do dłużnika Sta, 
nisława Domina w Starej wsi nieruchomo: 
ści: 1/4 części z whl, 39, 5/4 części z whl. 
41, 3/8 części z whl. 1369 wszystkich ks. gr. 
gm. kat. Starawieś, składających się z par- 
celi budowlanej, wraz z dwoma domami 
drewnianymi, 13 drzewek owocowych, roli, 
łąki, pastwiska i drogi polnej. Nierucho» 
mość powyższa ma urządzoną księgę gruns 
tową w Sądzie grodzkim w Brzozowie. Nie, 
ruchomość oszacowana została na sumę 
złotych 7,011 groszy 51, cena za$ wywoła» 
nia wynosi złotych 4.674 groszy 34. Przy- 
stępujący do przetargu obowiązany jest złos 
żyć rękojmię w wysokości złotych 701 gr 15. 
Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo 
w takich papierach wartościowych bądż 
książeczkach wkładkowych  instytucyj w 
których wolno umieszczać fundusze mało» 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki  licytacyjne, o ile doə 
datkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od: 
mismne. Prawa osób trzecich nie będą przez 
«zkodą do iicytacji i przysądzenia własno- 
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości !ub jej części od 
egzekucji, że uzyskały postanowienie właz 
ściwego Sądu, nakazujące zawieszenie egzes 
kucji. W ciągu ostatn 2 tygodni przed licy: 
tacją wolno oglądać nieruchomość w dni 
powszednie od godziny 8zej do 18-ej, akta 
zaś postępowania egzekucyjnego można 
przeglądać w Sądzie grodzkim w Brzozo: 
wie. 

Komornik Sądu Grodzkiego. 
Brzozów, 4 kwietnia 1938. 1125K 
Km. 30/38. Obwieszczenie o licytacji Tuz 

chomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Kopyczyńcach Franciszek Szewczyński, mas 
jący kancelarię w Kopyczyńcach gmach Są- 
du biuro Nr. 43 na podstawie art 602 kpc. 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia 
5 maja 1938 o godz. lł:ej w Chorostkowie 
odbędzie się lesza licytacja ruchomości, naz 
leżących do Stanisława Siemieńskiego, skła» 
dających się z 1 maszyny do pisania „Un- 
derwoth* 3 wieprze, oszacowanych na łą: 
czną sumę zł. 700 Ruchomości można ogłą. 
dać w dniu licytacji w miejscu i czasie wy: 
żej oznaczonym. 

Komornik Sądu Grodzkiego. 
Kopyczyńce, 8 kwietnia 1938. 1130K 
II. Km. 1485/36. Obwieszczenie o pierw- 

szej licytacji nieruchomości. Komomik Sądu 
grodzkiego Rewiru II Łupian Edward w 
Złoczowie, ul Zamkowa Nr. 1 na podsta» 
wie art. 676 ; 679 kpc. podaje do publicznej 
wiadomości, że dn'a 20 czerwca 1938 o go» 
dzimie IO+tej przed! poł. w Sądzie grodzkim 
w Złoczowie w sali Nr. 22 odbędzie się 
sprzedaż w drodze publicznego przetargu, 
należącej do dłużników pp. Adeli Settelle 
w Pietryczach, Tadeusza Weleckiego w U: 
ciszkowie Stanisława Solańskiego w Pozna- 
niu, Olgi z Czermaków Nowińskiej: w Kra: 
kowie i Jadwigi z Czermaków Diani we 
Lwowie — majętności tabularnej Pietrycze, 
obj. whl. 146 ks. gr dla większych posia» 
dłości przy Sądzie okręgowym w czowie 
prowadzonych, obejmującej parcelę budos 
wlaną, parcele gruntowe oraz przynależnos 
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ści, a to: młyn, cegielnię budynki mieszkal- 
ne i gospodarcze woaz z imwentarzem ży» 
wym i martwym. Nieruchomość oszacowana 
zostałą na kwotę 913439 zł. Cena wywo» 
łania wynosi kwotę 685.080 zł. Przystę» 
pujący do przetargu obowiązany jest zło: 
żyć rękojmię w wysokości 91.543 zł. 
Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo 
w takich papierach waręościowych bądż 
książeczkach wkładkowych  instytucyj, w 
których wolno umieszczać fundusze mało: 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjn€, o ile do- 
datkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podanc do wiadomości warunki ods 
mienme. Prawa osób trzecich nie będą prze: 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno- 
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń. jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nicruchomości lub jej części od 
egzekucji, że uzyskały postanowienie wła» 
ściwego Sądu, nakazujące zawieszenie egzes 
kucji. W ciągu ostatn 2 tygodni przed licy» 
tacją wolao oglądać nieruchomość w dni 
powszednie od godziny 8æj do 18-ej, akta 
zaś postępowania egzekucyjnego można 
przeglądać w Sądzie grodzkim w Złoczowie 
w sali Nr, 22. 

Komomik Sądu Grodzkiego Rewiru II 

Złoczów, 8 kwietnia 1938. 1132K 


Km. 157/38. Obwieszczenie o hcytacji rue 
chomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Grzymałowie Teodor Butkowski, mającv 
kancelarię w Grzymałowie, ul. Mickiewicza 
Nr, 276 na podstawie art. 602 kpc. podaje 
do publicznej wiadomości, że dnia 28 kwie- 
tnia 1938 o godz, 8=ej w Oknic ad Grzyma: 
łów odbędzie się l-sza licytacja ruchomos 
ści, należących do Jerzego Andrzeja Marii 
3 im. Fedorowicza, składających się z 2 żre- 
biąt gniadych (wałach) 4»letnich 1 źrebię: 
cia szpaka (wałach) Jeletniego i 7 byczków 
czerwonych, oszacowanych na łączną sumę 
zł. 1100. Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu į czasie wyżej oznaczone 


nym. 
Komornik Sądu Grodzkiego. 
Grzymałów, $ kwietnia 1938. 


SPADKI. 

V. A. 412/37, Edykt. Podaje się do wia: 
domości, że dnia 6 czerwca 1937 zmarła we 
Lwowie Maria Lityńska pozostawiwszy kos 
dycyl z daty Lwów, dnia 24 grudnia 1936. 
Wzywa się wszystkich którzyby zamierzali: 
z jalkiegobądź tytułu prawnego rościć sobie: 
prawo do spadku, by w przeciągu jednego 
roku od daty edyktu licząc zgłosili swoje 
prawa do Sądu i wykazując swe prawa 
dziedziczenia wnieśli oświadczenie się dzie» 
dzicem, w przeciwnym razie spadek przes: 
prowadzonym byłby z tymi i tym przyzna» 
ny, którzy oświadczą się dziedzicem i tytul 
Swego prawa wykażą, zaś część spadku nie 
przyjęta lub jeżeliby się nikt nie oświad: 
czył dziedzicem, cały spadek zostałby przez 
Państwo jako bezdziedziczny zabrany. Kus 
ratorem spuścizny ustanowiono p. Maksy: 
miliana Kocha zamieszkałego we Lwowie, 
uł. Mączyńskiego 38. 

Sąd grodami DT. 
We Lwowie, dnia 18 września 1937 1108 


1129K 


OGŁOSZENIA PRYWATNE. 


E E E E O A 
ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARIUSZÓW 
BANKU CUKROWNICTWA Spółk; Ak» 
cyjnej w Poznaniu 
odbędzie się 
w poniedziałek, dnia 9 maja 1938 r. o godz. 
16stej w Poznaniu, w gmachu własnym przy 
ul. Sew, Mielżyńskiego 7. 
Porządek obrad: 

l. Zagajenie. 

2. Wybór przewodniczącego 
Zgromadzenia (par. 23 statutu) 

3. Sprawozdanie Zarządu o Stanie maiąta 
kowym Spółki i przedłożenie bilansu z ra= 
chunkiem zysków i strat na dzień 31 gru- 
dmia 1937 r. 

4. Sprawozdanie Rady Nadzorczej o spra 
wdzeniu rachunków rocznych. 

5. Odczytanie sprawozdania Tow. Rew. 
„Powiernik" z odbytej rewizji. 

6. Uchwała dotycząca zatwierdzenia bis 
lansu oraz rachunku zysków i strat za rok. 
1937 oraz podziału zysków 

7. Uchwała dotycząca udzielenia pokwi- 
towania członkom Zarządu i Rady Nadzor:= 


Walnego 


czej. A 4 
8. Wybór członków Rady Nadzorczej. 
9. Ustalenie wynagrodzenia dla Rady 


Nadzorczej na rok 1938/39 w myśl par. 20 
statutu. 

10 Uchwała co do innych spraw poda- 
nych na piśmie i w terminie przes 
pisanym ustawami (par. 19 statutu). 

Prawo uczestniczenia w Walnym Zgroma» 
dzeniu mają ci akcjonariusze, którzy złożą. 
w Centrali Banku albo w Oddziałach w 
Warszawie2, we Lwowie i w Gdyni przynaj: 
mniej na 7 dni przed wyznaczonym Wał: 
nym Zgromadzeniem do godziny l14-tej ak 
cje swoje, przeznaczone do uczestniczenia. 
wraz ze spisem numerów tych akcyj i nię 
odbiorą icu przed ukończeniem  Walnegu 
Zgromadzenia Zamiast akcyj mogą być złos 
żome zaświadczenia, wydane na dowód zło: 
żenia akcyj u notariusza W  zaświadcze: 
niach winny być wymienione numery akcyj 
i wimno być stwierdzone, że akcje nie będą: 
wydane przed ukończeniem Walnego Zgro: 
madzenia. 

Poznań, w kwietniu 1938 r. 15 


Redakior nacssiay | wydawca: Aleksander Wareúski. Redaktor edpowiedzialny Witold Majewski. Z druk. „Slowa Pol“ Lwów, Zimorowicza 15. 


